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Nekrologi gr. 10, zwyczajne gr. 5 .
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KINO-TEATR Hróiowa ekranów Warszawskich

POL E G
Od piątku  13 lu teg o  r. b.

ukaże się 
największa 

sensacjall

w najlepszym fascynującym dramacie w 9 aktach p, t

Hiszpańska tancerka
Niebywała dotychczas wystawa Tabory cygańskie. 

Walka o kobietę, krzyż i koronę.
Początek w dni powszednie o godz. 6-ej, w soboty i święta o godz. 4-ej, ostatni o godz. 9.30. 374

NOWA W Y ST A W A . wSłl1 NOWA W Y S T A W A .
Koło Air|atorów tegoż Stowarzyszenia, w niedzielę, dnia i5 -go lutego 1925 r. odegra:

/w ą żPftN6|W DO/W U Wielkie Divertissement,
na które się złożą: śpiewy, kuplety i monologi, 

zakończy

Z R Ę K O  WI N Y
u D R U Z G A Ł Y

-  Obrazek ludowy ze śpiewami i tańcami w jednej
Arcywesoła kratochwila w 1 akcie przez X   odsłonie, napisał J. S. Pobratymiec. K r a k O W l Ł l k  W  4  D a r y *

Uwaga! pędLor£t.!mXza Brunona Lechowskiego.
Szczegóły w programach. Początek punktualnie o godz. 8-ej wieczorem. Ceny miejsc od 1 zł. do 5 zł.

Reżyser B o les ła w  Józw iak . 377 Kapelmistrz Ignacy Ł apińsk i.

111.

Zmierzch Sowietów.
Położenie władzy sowieckiej staje się coraz 

bardziej krytycznem. Składają się na to trzy za­
sadnicze przyczyny.

Pierwsza z nich to niemożliwość utrzymania 
ustroju socjalistycznego w* państwie otoczonem 
dookoła państwami o Ustroju kapitalistycznym 

Rosja więc albo musi dostosować się 'do sy ­
stemu panującego gdzieindziej, albo też starać 
tóg system ten zaprowadzić wi innych państwach.

fPem się też tłoinaczy to niesłychane napięcie 
propagandy, jaką w ostatnim czasie rozwinęła 
zagranicą 3-cla Międzynarodówka.

Jako drugą przyczynę rozpaczliwego wprost 
położenia władzy sowieckiej należy uważać fak- 
tvezne niepowodzenie na terenie polityki zagra- 
ntcznej. Na pozór wydaje się, że powiety osiąfc 
gneły sukces, gdyż do r. 1924 .przeszło dwadzie­
ścia państw uznało je' „de jure/' Praktycznie je­
dnak nie pociągnęło to za sobą Oczekiw’anychl 

Sł?wiet>’ następstw. Rosja bowiem nie uzy- 
■skała nigdzie pożyczki i nie udało isię jej ścią* 
gnąc kapitału zagranicznego, bez którego podnie­
sienie się jej z katastrofalnego wprost upadku go* 
spodarczego jest niemożliwe. Można też z cała 
pewnością twierdzić, że kapitał zagraniczny m 

warunkach i przy obecnym ustroju spo- 
h cznym w Rosji, me będzie ,się tam angażował. 
Rosja nic ma dziś żadnej zdecydowanej linji po- 
btyeznej na polu gospodarczem.
•_ ^sevstkfe P002^ 31̂ 3 rządu sowieckiego ma­
to ^  f  V dory^czy, obliczony na bardzo k ró t- 
ką metę. od wypadku do wypadku. Rząd sowie-

^ ^ SUr€Lp0m stosowaniem w życiu fra- 
*°®umslyc*nydf, a ĆfcęScTowemi ustępstwa­

mi na rzecz gospodarki kapitalistycznej. Stan ten 
jednak nie da się na przyszłość (utrzymać i rząd 
sowiecki musi pewnego dnia stanąć twarzą w 
twarz przed dylematem: komunizm albo kapita­
lizm: r,w jednym i Kv (drugim wypadku dla ustro­
ju sowieckiego jest tó kwestja życia albo śm ier­
ci.

Najgroźniejszym jednak niebezpieczeństwem 
dla ustroju sowieckiego i Władzy komunistów jesl 
bezsprzecznie położenie wewnętrzne. O ile bo­
wiem można sądzić z ostatnich wypadków, w 
Rosji dzieje się coś dziwnego, niepokojącego, w y­
twarza sie jakiś ferment, rosną i potężnieją z każ­
dym dmemr siły dotąd bierne, a  jpbecnie coraz bar 
dziej wrogie dla rządzącej Rosją oligarchii ko­
munistycznej. Tą śiłąt na którą z trwogą zawróco­
ne są oczy dzisiejszych rządców Rosji, jest coraz 
Dardzie | wzrastający bierny opór stUmil jo nowej 
masy chłopskiej, która tu i ówdzie zaczyna luz 
nawet przechodzić do czynnej formy walki.

Jeszcze sowiety mogą liczyć na armię, jesz­
cze czerezlwyczajka żelazną obręczą terroru i 
szpiegostwa trzyma w ryzach naród, ale ogniwa 
łańcucha którym skrępowana jest Rosja,' stają
Hnid,0razv ?ze’ 3z.wreszlcie [musi nadejść dzień 
L! pękną, inaczej też być nie łnoże. Trudno 
f c l f  pomyśleć, żeby kilkaset tysięcy członków 
licząca, choćby nawet najświetniej zorganizown-

s\robol zjednoczenia chłopóiw z. rofióbiikami a 
naczelna władza nazwała się rządem robotniczo- 

^  5S ? zą ten Je‘dlialt ńie bv ł właściwie
?fońS?m°1KvT^0tnłCZ>? rv ani tem włoś­ciańskim był i pozostał iw istocie rządem nad
robotnikami i nad włościanami. .O Ile komuniści

zdołali dla siebie pozyskać klasę robotniczą, o 
tyle nigdy nie udał im się podbój wsi. Chło;j| 
rosyjski zabrał wprawdzie ziemię, która jednak 
dostała mu się w ręce [właściwie siłą faktu, alei 
w istocie' swej wobec poczynań i haseł komuni­
stycznych pozostał obojętny, a nawet wrogi. '  

Dzisiaj społeczeństwo rosyjskie rozbiło się 
na dwa wyraźnie wrogie (obozy: na komunisty­
czne miasto i anłikomunistyczrią ;wieś. Przepaść 
między wsią a (miastem między interesami robo­
tników i włościan, wykopana zresztą przez isa* 
mych bolszewików, pogłębia, się coraz bardziej 
i wszystkie mosty kompromisów, stawiane nad 
nią przez partję, walą się iw gruzy. Mimo róż>* 
nic społecznych i majątkowych między poszcze­
gólne/mi warlwami włośclaństwa, chłop rosyjski 
stanowi jednę zwartą m asę/zw iązaną tradycją 
i szeregiem interesów Odrębnych, przeciwnych 
dążeniom bolszewickim. Komuniści m dowali roz­
bić masę chłopską i wywołać Wewnątrz niej an ­
tagonizmy; zaczęli klasyfikować chłopów na bo­
gaczy (kułaków), średniakówi i (biedotę. We wszyi 
stkich gmfnach i wsiach .zorganizowali agentj 
si owicccy komitety biedoty (Rbmbiedy') w Ro­
sji* a na Ukrainie komitety niezamożnych (K6mh 
niizamy.) Akcja ta jednak nie przyniosła komu­
nistom pożądanych' rezultatów. Chłopi bowiem 
porozumieli się między sobą łatwiej I lepiej, /ani­
żeli z bolszewikami.

Masa chłopska zachowywała się, jak to Tuż 
powiedzieliśmy, Wobec komunistów zawszę bier- 
5, ' zafalowała jsię febytnio rozbudową ustro- 

, urEec^ywh tnieji;etn haSił ko- 
S !^ Z12.yC» Udział ehłopów w wvborach ido 
rowntów był zawsze nieliczny, ale dopiero w
S  arnim ” S H ' ^ ^ f o p s ^ 3 usunęła się nie. mai zupełnie od wyborów. Był to objaw tak gro-

w sobie takie możliwości; że czer- 
M<‘tadorowie na Kremlu zadrżeli z obawy
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Nmiejszem uprzejmie zawiadamiam, że w dniu 19 b.m. otworzyłem w Kaliszu, Stary Rvnek róg Marjańskiej

Handel  win,  s u r r i i a l j i ,  d e l i k a t e s ó w i t m r i v ' t i l i i j t l i r d .
Posiadam na składzie doborowe wina ze znbnej piwnicy mej w Stawiszynie. Handel stale zaopatrzywać będą w towary 

pierwszorzędnych gatunków po cenach możliwie najniższych.
Z poważaniem

276 A n t o n i  Wy  r e m  b o  wsl<i.

WĘ GI E L
G ó r n o ś l ą s k i

z  kopalii k s ię c ia  P S Z C Z Y Ń S K I E G O

P 1 -

RUDNIKI
i W A P N O  % ; /

zjednoczonych zakładów | *U(J /7 7 l

WAPNORUD 7
K O K S

Emma i Wolfgang
Na dogodnych warunkach p o l e c a  Ka l i s k a  S p ó ł k a  O p a ł o w a  Kazimierzowska 1. tel. 92.

Cafić Restaurant „ D 'E U R0PE“
! BAL  M A S KO WY1

Staraniem Zarządu Restauracji „EUROPA” w dniu 14 lutego (sobota) odbędzie się

IV Wielki Bal Maskowy
Doborowy kw intet pod batutą p. LIDAUERA.

S m a c z n a  kuch n ia . B u fe t  o b f ity .  CENY PRZYSTĘPNE.
S E R P EfN T I N y ! C O N F E T T I !  373

o swą władzę. W końcu ,styczuia na gubm fialnej 
♦konferencji partji komunistycznej wygłosił Stalin 
referat, w którym dał dosadny .wyraz temu nie­
pokojowi, jaki ogarnął rządzące sfery sowieckie. 
Oświadczył on wyraźnie, że tobccnic gra toczy (się 
o utrzymanie władzy i ^stwierdza, że pomocy nie 
można się spodziewać ani od proletariate za­
chodniego. ani nie możemy liczyć na zamies/iki 
zewnotrzne, i że jedyna ntid (ieja pozos'aje tylko 
w w łoś.iańslw ie.

Jedno z dwojga — powiada Stalin — albo 
towarzysze nasi zrozumieją całą powagę zaga­
dnienia i wówczas jyydobędą z włościan niezbę­
dną pomoćr albo też nie .zrozumieją tego, a w ta­
kim razie Skończyć się trnoże klęską w lad-w so­
wieckiej. Niech nikł nie m yśli, ,że straszę kogo­
kolwiek. Sprawa jest zbyt jpoważna.

Aby uchylić lo niebezpieczeństwo rząd isii- 
wiecki szuka gwałtownie zbliżenia się ,do ch ło ­
pów. Pierwszym objawem tych dążeń jest ogło­
szona obecnie nowela do sowieckiej ordynacji 
wyborczej. Według tej nowej ustawy wyjjorv bę­
dą zawsze uważane zfą (nieważne, (jeżeli nie weźmie 
w nich udziału 35 proc. uprawnionych do gło­
sowania. albo gdy będzie stwierdzona presja « 
władz lokalnych sowieckich, lub partyjnych o r ­
ganów komunistycznych na wyborców. '

Pozatem aby stłumić rosnące niezadowole­
nie, istnieje erojekt dopuszczenia częściowo do 
władzę żyw iółów  bezpartyjnych, a nawet wrogich 
dotychczas komunizmowi. Za tym projektom wv« 
powiadają się szczególnie przedstawień -le dyplo­
matycznych sowietów zagranicą, uwłaszcza i/.aś 
Kras-sin i Rakowski. Przeciwko zaś tym tenden­
cjom występuje bardzo stanowczo ZinowieV. któ­
ry st\ i ritza. żc wśród (włościan. urzędników pań­
stwowych. a nawet w 'sferach robotniczych -istnie 
je wyraźna dążność do wyzw olenia władzy pań­
stwowej z pod zwierzchnictwa partji. Analizując 
to Zinowiew powiada wyraźnie, że dopóki Istnieje 
partja komunistyczna, będzie ona ząwśze kiero­
wała pum lwem i panowała nad yzadem ą nie 
odwrotnie. <

Na przyszłym, walnym zjeździe .sowietów, 
zetrą się dwa prądy i trudno dzisiaj przewidzieć 
kto zwycięży. Przypuszczać jednak należy, że jesz 
czeC i tym razem weząną górę nieprzejednani, co 
pociągnie za sobą nowe zaostrzenie się terroru, a 
to z kolei musi .wywołać w masie odruch.

Dla dalszego jednak rozwoju wypadków we­
wnętrznych w sowieckiem imperjum jest to o- 
bojętnie gdyż potoczyć się ton m usi z nieubłagal­
ną logiką, w kierunku wytkniętym przez koniec/j- 
ilość historyczną i ekonomiczną. System sowiecki 
chwieję się, usuwa inju księ (bowiem; z pod nóg pod
stawa i wątpić należy, czy zdołają się ura 
ustępstwa i fikcja koalicji z w arstwam i i
nmnistyczm mi.

iłować  
ni -Uo-

T E L E G R A M Y .
P o d r ó ż  p. W ojew od y  Ł ó d z k ie g o  po  

p o w ia ta ch .
PIOTRKÓW, 12 ,,Dzieli. Naród.“ podaje, 

.że około 20-gó bieżącego ^nics. iP. Wojewoda 
Łódzki Ludwik Darowski przy jodzie na 
2 dni do Piotrkowa. W Idalszym ciągu objazdu 
P. Wojewody przewidywany jest jego przyjiżd  
do Kalisza około I-go tmarća ir.b.

Ui latu
w  W atyk anie .

RZYM 12. Akt podpisania konkordatu po­
między Polską a Watykanem odbył się* w spo­
sób następujący: O goilz. fi,30 j ó  poi. w sali 
„Congreg.izioiii * w Watykanie przv wielkim śm­
ie zasiedli: kanlvuaJ Gaspari, ambasador Skrzyń­
ski delegat rząd(u polskiego pos. Stanisław Grab 
ski. monsignorowie P i zza r do i B oreonęiu . radca 
Perłowski biskup Szelążek, prałat S k i r m u n t  i se­
kretarz ambasady Frankowski. Tekst konkorda­
tu zbslal odczytany i rzez-kardy na la Gasparri‘egc> 
poczem podpisali go kardynał Gasparri. amba­
sador Skrzy ński i pos. Grabski. , • . t

Po nałożeniu pieczęci na akcie konkordatu 
wszyscy zebiani udali się na jaudjencję do Pą- 
picza. Z początku przyjęci zipslali tylko: Gasparri 
Skrzyński i Grabski, potem zaś twe/jwani zostali 
na audiencją i pozpstali uczestnicy prac nad kop 
kordatem. Papież przez cały c/|as audjencji by? 
bardzo życzliwie usposobiony dla obecnych, ą 
w końcu audjencji udzielił błogosławieństwa iur 
i Polsce. Pose! Grabski,-Wy jeżdżą z Rzymu w 
czwartek. Posłowi Grabskiemu papież wręczył 
sz ka pierz i) amiątkowy.

Tekst konkordatu nie został jeszcze opubli­
kowany i szczegóły jego nie fsą dotychczas zna­
ne. W rzymskich sferach kościelnych panuje mi­
łe zdziwienie, iż w lak krótkim oztnsie osiągnię­
to porozumienie. i i ! . \1 ' - - l « . I /*.■ «-• I

N iep rzy jem n y  p r o c e s  pana W itosa.
l.WOW, 12 „Dziennik Ludowy" z dnia l i  

b.m. Nr. '33 zamieszczą sprawozdanie -z cieka­
wego procesu, jaki toczył się,przed sądem w Prze 
myślu.

p  WiJicenty Witos zaSkarżyl o obrazę c/fy  
p. h. Sza Iran.:, który dn, 13 stycznia r.b publi­
cznie i wobec wielu zgróm ad|onvchi os  3) w  
Przemyślu, nazwał p. Wincentego „Witosa złodzie­
jem i to ..wielkim złodziejem'*!

Osi ar ony zaofiarował dowód praw dę. 
Wvnik procesu był naprawdę charaktery­

styczny i dla p. Witosa bardzo przykry, gdyż sąd 
wyroKicm 7  dnia 9 Ib.m. do liczby czynności: U 
145-25 uwolni! p. Szafrana ipd fwiny i kary.

Z a b u r z e n ia  d r o ż y ż n ia n e  w  P r a d z e .
PRAGA, 12 Rosnąca drożyzna i przesilenie 

ekonomiczne wprowadziło między robotników— 
wzburzenie, który wykorzystali agitatorzy komu­
nistyczni, znajdujący *.kra'(u podatny material 
do s\Vej roboty. Wczoraj zns'Jo do krawnwycb 
zaburz ai. Olbrzy mi tłum. podniecany przez ko­
munistów wdarł się przez kordon policji na plac  
św. Wacława. Tutaj padły „strzały, tłum - du­
rzył na policję i obrabował sklepy. D o p iero  (woj 
s!:o przywróciło porządek Z tłumki i z policji pa­
dło wiele ofiar. « i »

Z ż y c ia  e m ig r a n tó w  r o s y j s k ic h
WARtZAW A,̂  12. Jak nas informują, w pew­

nych sferach rosyjskich prowadzona jest agitacją 
w kierunku utworzenia bojowej organizacji ,an- 
lybolszewickiej Inicjatorzy organizacji tej -  są 
to monarchiści rosyjscy, odnoszący się nielojal­
nie również względem Państwa Polskiego, przy­
czepi uiejkhVrzy z nich yfnani „są, z Jego że w swoim  
czasie roztrwonili pieniądze sw ojej organizacji  
Akcja la oczywiście niema najmniejszego powo- 
ezenia i v,, rowadza Wam et do 'wzajemnego s*o- 
sunku poszczególnych kół rosyjskich i ukraiń­
skich. Niezależnie od tego dowiadujemy się, żri 
około 4.. Rosian i Ukraińców .'wyjeżdża na robo­
tę <to Alzacji *

C o fn ię c ie  r e d u k c j i  w o b e c  z a m ó w ie ń  
r z ą d o w y c h .

WARSZAWA. 12. Jak wiadomo w związku  
z zatargiem międąy Polską a .w. m. Gdańskfcnt 
rządpolsk i cofnął bardzo znaczno zamówienie 
na parowozy dla stoczni gdańskiej. Wobec tego 

'dyrekcja f;;br\ki ..Parowóz** zamierzała zredu­
kować /O . roc. robotników Obecnie rząd utrzy­
mał \v sile wym ienione zamówienia, co znowij 
wywołało cofn ięci' redukcji. Wiadomość o ten? 
wvwotnla wśród robotników znaczne uspokoją-

■ t i l t ! .  ' _ ' ; J ~ r  ■
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P. T.
N ioiejszym  uprzejmie kom unikujem y naszym  Sz. Klientom, iż  

z dniem 10-go lutego r. b., otw ieram y w Kaliszu w Halach przy 

N ow ym  R ynku, filję hurtowej sprzedaży tow arów  kolonjalnych. 

Polecam y w y k w in tn ą  m ąkę arneryk., sm alec  ameryk., oraz 

w szelk ie  tow ary kolonjalne po cenach konkurencyjnych.

Z poważaniem

Dom Handlowy B-cia Beatus
Kalisz u!. Krótka 1 telef 271.

334

S z c z e g ó ł y  napadu b a n d y c k ie g o  
na Duliby.

W A R S Z A W A . 12. Z  R ó w n e g o  k o m u n ik u ją  
n u m . n a s tę p u ją c e  sz c z e g ó ły  n a p a d u  b a n d y c k ie g o  
n a  D u lib y  ( .W o ły ń ) . K .Ó ;P . u r z ą d z i ł  z a s a d z k ę  
n a  b a n d y tó w . W  c z a s ie  p o ty c z k i  ,u ję to  7 -m iu  d y -  
w e rsu tu ó .w  w  d a ls z y m  p o ś c ig u  je s z c z e ''d w ó c h . P o ­
za te ru  a r e s z to w a n o  jeszjcze je d n e g o  o s o b n ik a ,  k ló -  
r v  n ie z a w o d n ie  n a le ż a ł  d o  te j  j s a m e j  o r g a n iz a c j i  
a  j e s t  m ie s z k a ń c e m  w si R o c z a u ic a .  N a s tę p n e g o  
d n i a  p o  n a p a d z ie  u ję to  je s z c z e  je d n e g o  u c z e s tn i ­
ka b a n d y ,  ta k  że  ,r a z e m  w p a d ło  w  r ę c e  K .O .P . 1 1 
b a n d y tó w . Z a b r a n o  p o rz u c o n a  p rz e z  d y w e r s a n -  
s a n tó w  b r o ń .  T y lk o  d w itm  b a n d y to m  u d a ło  się  
z b ie c . Z a z n a c z y ć  n a le ż y , że  z y o g ó ln e j i lo ś c i pn - 
Chv. \  co iiV ch  2 b a n d y tó w  p r z y b y ło  z zp k o r d o n u  
w c h a r a k te r z e  i n s t r u k t o r ó w  i o r g a n iz a to r ó w  (na­
p a d u . D o r n o d ż e n lć m . ki ru  je  p r o c u r a t o r  z R ó w - 
n e g o . J a k  s ię  d o w ia d u je m y , p r z y c h w y c e n i  b a n ­
d y c i  n i : ,ja  b y ć  w  , 'd h ia e b  n a jb l iż s z y c h  o d d a n i  
p o d  sącf d o r a ź n y .  , , , ■

L u d n o ść  w y d a je  p r z e s t ę p c ó w .
R Ó W N E  ,12. C o ra z  c z ę ś  ie j o d d z ia ły  K .O .P . 

s j o h k a j n  się  z lo ja ln o ś c ią  lu d n o ś c i  'm ie jsc o w e j, 
k tó r a  w y d a je  w  r ę c e  ,w ła d z  o s o b y  p rz e c h o w u ją c e  
n ie le g a ln i  • bioYi. T  ik n o . w e  w s i  T e r e m n o  m i  
W o lv n iu  z n a le z io n o  n ie le g a ln ie  p rz e c h o w y  w a u ą  
b r o n  i z . iu / .y n i  n o  !r  .ećb  p o d e jr z a n y c h  o s o b n i ­
ków  Tia s k u te k  in f o r m a c i i  u d z ie lo n y c h  p rz e z  m ie j  
sc o w y o h  m ie s z k a ń c ó w . T o  s a m o  m ia ło  m ie js c e  
w e  w s i  A n d ru s z ó w k a . P o z a te m  w W ie lb o w m e  ną  
W o ly n iu  m ie js c o w i m ie s z k a ń c y  s m i w  w la l i  w  
rę c e  w ła d z  je d n e g o  z d z ia ła c z y  k o m u n is ty c z n y c h ,  
k tó ry  w ła ś n ie  z a m ie r z a ł  u d a ć  ,się ,v,a k o r d o n ,  le c ; ' 
-ni b a c z n i '  z d r a d  ii  s ie  z te in  J irz e d  m ie js c o w y m i 
m ie s z k a ń c a m i. .

Z am aoh  na m i' ja r d e r a  a m e r y k a ń s k ie g o
W JEDEN, 12. „Neue freie Presse" donosi z N ow ego 

Jorku, te  Kora Spala iko wieź, córka b . posła 'serbskiego 
w Berlinie. dwukrotnie strzeliła do am erykańskiego rriil 
ja rae ra  Adolfa Hupteła, raniąc go .ciężko w twarz. Spraw­
czyni zam achu została aresztowana. Powodem zbrodn - 
czego czynu miały być spraw y natury erotvc n tj.

K a ta s tr o fa  a t m o s f e r y c z n a  w K ra k o w ie
KRAKOW, 12. W czoraj szalała nad K rakow em  nie 

nioż|!\yie silna wichura z deszczem, która wyrządziła w 
midScic i okolicy znaczne szkody. Liczne parkani w po-
P-1 w  -s!y run^-v* a <-vnk z kamienic zasypał chodni­
ki. W niektórych częściach m iasta w iatr pozrywał szyl­
dy. I ogotowie ratunkowe było wzywane w kilfcu w ypad­
kach. Dwie osoby ranne przez spadający tynk. W skutek 
wichru uszkodzone zostały liczne przewody telefoniczne 
i telegraficzne, oraz anteny radjowe.

W iosna s i ę  z b l iż a
M £1Z, 12. W  okolicach Metzu, w  Fam Lek, gdzie  

znajdują się słynne sady' wiśniowe, drzewa zakwitły F no* 
kryte są całe kwieciem.

R e o r g a n iz a c ja  t o w a r z y s t w a  
a p r o w iz a c j i  m ia st .

W ARSZAW A, 12. W związku z wielkiemi inwestyc­
jam i w szeregu miast Rzplitej tow arzystw o aprowizacji 
m iast przystępuje do zasadniczej reorganizacji dotych­
czasowej swej działalności, Aż ido chw ili obecnej Towa-y 
rzystwo to zaopatryw ało m iasta Rzplitej prawie w przed­
m ioty pierwszej potrzeby. Obecnie dzięki nowej emisji

Homftet Poszkodowanych
poniedziałek, dnia 9 b.m, odbyło się zebranie 

członków Komitetu w lokalu Tow, K red. Miejsk. o go­
dzinie 4 pp.pod por/ew odnictw em  prezesa p. S. Bzow­
skiego, na które przybył zaproszony Poseł p. Gardecki.

I rezes p. Bzowski przedstaw';! I .wyjaśnił p. Posłow i 
bieg podjętych starań naszych o odszkodow anie u Rządu 
polskiego, za straty  spowodowane przez wojska pruskie 
w roku 1914, szczegółowo inform ując p. Posła o dotycii. 
czasowej działalności Komitetu w W arszawie, o złożo­
nym M emorjałe i Statucie p. Prezesowi Ministrowi i Śej 
mow i przez posła p. Łażewskiego, prosząc Go o popar 
cie naszych starań na terenie pejim,owymi i w łonie w łas- 
negoklubu P.P.S. tym więcej, że p o se ł i b. M inister Mo 
raczewąki członek klubu PPS. bierze udział czynny w 
Komisji budżetowej, od której zależnym jest los odszko. 
dow ania o ile przy lll-ciin  czytaniu przeliminarza budże-" 
tu, będzie m ógł być przyjęty wniosek 10 proc. opodatko 
wania sum y podatku od dochodu m ajątkow ego na rok 
1925, do uzupełnienia projektu listów obligac.

Poseł Gai decki inform ując, się szczegółowa w dys­
kusji jaka się w yłoniła a ,w której zabierał glos również 
Prezydent m« p. Szarras, w swem przemówieniu podkreś 
lił, że odniósł zupełnie przekonywujące p rażen ie  słusz. 
ności naszych żądań za straty spow odow ane przez niem . 
ców, za które Rząd polski pow inien i będzie koniecznośl 
cią państw ow ą zmuszony, wystąpić o rew indykacje' tych 
s tra t do Rządu niemieckiego, co też On jako Poseł do

łoży wszelkich1 i usilnych' ze iswej s trony  starań , abV ffa ^ ' 
terenie sejmowym rozbudzić przychylność dla tej spra­
wy i Kolegów-Posłów' z innydh, nawet ugrupow ań po ­
litycznych co /da je  się, że te  żądania jakie są  złożone 
Rządowi polskięmu i sposób likwidacji tych strat, nie 
będą stanowić dla Skarbu polsk. uciążenia i trudności 
idh zrealizowania. W yraźnie i szczerze podkreśli! sw oje 
w tym staraniu stanowisko jakie zajmuje, za co zebrani 
gorąco p. Posłowi G ardeckietau w imieniu wszystkich 
poszkodowanych mieszkańców' Kalisza podziękowali,

W celu dopełnienia dalszych starań u Rządu i S eu ir, 
wyjeżdża w 'czwartek t. tygodnia delegacja na czele e  
Prezesem Komitetu p. Bzowskim i Prezydentem m. n 1-  
netm M, Szarrasem oraz pp. J . W iśniewski, L. Eljasz i 
O . Szimidt, którzy wręczą wszystkim pp. Senatorom i 
Posloin Sejmu oraz pp. M inistrom specjalny M em orjat 
» odpis Statutu o odszkodowaniu.

Komitet dokłada wszelkich starań, aby nareszcie 
przekonać społeczeństwo, że jednak sprawy odszkodov. a 
nia nie m ożna uważać za przepadłą, jak twierdzą scej -  
tycy, gdyż przyznać się m usimy otwarcie, że jak dutyc -  
czas bywało, to spraw ę odszkodow ania i w jym wzglę­
dzie starań konkretnych nie czyniono, A kto wie, może 
i yjtrzym a jak będziemy pukać, ale tylko wspólnym wy­
siłkiem dążyć nam trzeba to i rezultat jaki bv się nic 
okazał będzie przez wszystkich zrozum iałym . Poszkodo_ 
wani zapisujcie się w biurze (gdyż tą m aleńką składka 
jaką dajecie pomożecie sobie i (jam do wypełnienia iiod_ 
Jętych w imię wszystkich i dob ra  waszego, starań.

akcji Towarzystwa, rozpisanej na sum ę 250.000 zL io  
warzystwo urucham ia dział techniczno-budowlany dział 

D owiadujem y się, że«50 nrco. sumnt# 
elektryfikacyjny i inne działy d la  wyłącznej potrzeby 
rzeczonej emisji zostały już przez zarządy miast R /pli- 
tej pokryte, Iow arzystw o ma możność projekty swoje 
w najbliższych tygodniach wprowadzić w żvcię,

Ulgi p o d a tk o w e .
W A R S/A  WA, 12. Jak nas inform ują, na wniosek 

p. ministra przem ysłu i handlu inż. Kiedronia Komitet 
ekonom iczny Rady Ministrów uchwalił zawiesić pobiera- 
Jno , irn rob ro tow ego  przy eksporcie cukru z kom pańji 
Lyzi r. I92 j r. z ważnością od 15 lutego b. r.

U z n a n i e  a u t o k e f a f j i  k o ś o i  ł a  p r a « f o s ł .

W ARSZAW A, 12. Jak się dowiadujemy, do W arsza 
wy m a przybyć z ramienia patryarchy konstantynopolskię 
go specjalna delegacja, która wręczy m etropolicie Dyoni-
zemu akt uznania autokefalji kościoła praw osław nego 
w I olsce.. Przybycie delegacji spodziewane jest około 
lo  lutego, ' - i

A r e s z to w a n ie  k o m u n is tó w .
W ARSZAW A, 12. W Szydłowcu woj. k{eleckiego p '„  

heja państw ow a aresztow ała w tych dniach uczestników 
dużego zebrania komunistycznego, złożonego 7  98 osób 
przęwaznie m łodych żydów. Z pośród nich 15 podejrzą ' 
nych o robotę ant) państw ow ą osadzono w areszcie.

Z ry n k u  z b o ż o w e g o .
WARSZAWA, 12, Na wczorajszej giełdzie zbożowej 

dało  się zauwazyc pewne osłabienia w zapotrzebowaniu. 
Oficjalną. cena żyta. notow aną była go  34 zł. za kwintal
lranko Warszaw a, zawierano również tranzakcje po 34,50 
zł, franko W arszawa, Z pozostałych 'gatunków zboża 
notow ano: jęczmień brow arny po 33 zł. owies poznań­
ski po 33 zł., o tręby żytnie po 18,50 zł. i 19,25 zł. za 
1 kwintal tranko W arszawa. W związku z otrzym anem i 
wczoraj wiadomościami z Poznania, gdzie również dało 
się odczu.: s łabe zapotrzebowanie na zboże należy się li- 
czyc z pewnego rodzaju stabilizacją cen na najbliższy 
czas okresu.

Wyprzedaż
z powodu zmiany branży towarowej, 
Handel Gastronomiczny w piwnicach 
Hotelu „ E U R O P  A“ począwszy 
od dnia 10.2.25 i dni następnych 
wyprzedaje wszelkie towary po ce
me znizonej. 360

Irena Solska w Kaliszu.
W d n . 10  lu te g o  r.b,. w  p f z e jm in io n e j  j o  

b rz e g i  s a l i  Slow . R z e m . C h ra e ś ć .  w  K a l is z u  (wy­
s ta w io n a  z o s ta ła  s z tu k a  w  3 -e h  a k ta c h  K a ro li?  
S c h ó n h e r r a  O p ę ta n a "  z j>. I r e n ą  S o lsk ą  -  G r o s -  
s e ro w ą  w r o l i  g łó w n e j .  B y ła  t o  d la  K a l is z a  p ra w ­
d z iw a  d r t y s 'y e t n a  t i c t i a .  Z n a k o m ita  a r ly  s tk a  (roz­
toczy  la  c a ły  p r z e p y c h  sw eg o  t a l e n t u ,  s tw a r z a j ą c  
k re a c ję  p ie rw s z rz ę d n ą  J e j  n a d  w y c z a j  in te l ig e n ­
t n a  i u t r z y m a n a  w (s ty lu  g r a  r o b i ł a  w ie lk ie  w r a ­
ż e n ie  w ś ró d  w id z ó w . Z r e s z tą  s a m o  je j  n a z w is k o  
w y p e łn ia ją c  j e d n ą  z n a jp ię k n ie j s z y c h  k a r t  sc e n y ’ 
p o lsk ie j, m ó w i s a m o  z a  (siebie. P is z ą c  o  te j  p i  rwi 
se c  r z ę d n e j  a r ty s t c e  fa k ty c z n ie  u ż y w a ć  t r z e b a  ty l ­
ko s u p e r la ty w ó w . B a r d z o  d o b r y  ty p  .m ęża  j e j ;  
c z ło w ie k a  k tó ć y  d la  p ie n ię d z y  g o ló w  je s t  p o ś w ię ­
c ić  w szy stk o ,, n ie  m a ją c e g o  ż a d n y c h  wyższych*’ 
Id e a łó w ^  k tó ry  w  k o ń  cm p a d a  o f i a r ą  n a m ię tn o ś c i -  
w y w o ła n e  i p rz e z  s ie b ie , o c z y w iś c ie  d la  g o tó w k i 
d a ł  p. W ła d y s ła w  O la sz . P . O la s z a  z jnam y j u ż  
ze  s c c n v  k a lis k ie j  i n ie  (m ogę p o w s tr z y m a ć  isio  
o d  s k o n s ta to w a n ia ,  że  z r o b i ł  o n  w ie lk i  k r o k  n a -  
n r z ó d  wf ro z w in ię c iu  s w e g o  ta le n tu .

P e w ie n  d y s o n a n s  w p r o w a d z i ł  p . E d w a r d  
S łry c k i w r o l i  s t r a ż n ik a .  GNie d a ł  o n  ż a d n e g o  tv -  
ptv i s ta n o w c z o  n ie  d o s to s o w a ł  s ię  d o  s w e j  z n a k o ­
m i te j  p a r in o ik i .  C a ło ś ć  w y p a d ła  j e d n a k  z u p e łn ie  
d o b r z e ,  e łó y m jc  o c z y w iś c i  * d z ięk i p. S o ls k ie j .  R a i>  
dn o  m iłe  w ra ż e n ie  r o b i ł a  d e k o r a c ja ,  ś w ie ż o  w y ­
k o ń c z o n a  ru zez  ą in n e g o  a r t '  S’ę -  .m a la rz a  p . 
II. L e c h o w sk ie g o . S to w . R z e m . C h rz ę ś ć ,  s ta n o w c z o  
w y g ra ło  w ie lk i los,, s k o r z y s ta w s z y  z p o b e łu  w 
K a lis z u  p. Ik c h o w s k ie g ó  i p o w ie r z y w s z y  m u  w y 
p ra c o w a n ie  d e k o ra c j i .  N o w a  k o ta  ro w u  k u r ty n a  
ró w n ie ż  b a id z o  d o b r z e  s ię  p r e z e n tu je .

J e s z c z e  L ilka s łó w  r o d  a d r e s e m  w a r s  z a w sk ie ?  
d y r e k c j i  t o a l r a h i e j  p. D o n a ta  K r ę ż la ,  ’k tó r e j  s p ­
r a n i e m  u d a ło  s ię  o m a w ia n e  p rz e d s ta w ie n ie ,  i

J e s te ś m y  fa k ty c z n ie  w d z ię c z n i z a  to  d y r e k c j a  
je d n a k  n a  n a s  n ie  (m iłe w r a ż e n ie  w y w o ła ł  p ew ien  
Taki. O ló ż  p o w a ż n ą  d y r e k c ja ,{ p r z y je ż d ż a ją c  z ła k  
p o w a ż n ą  s i łą  ja k  p . S o ls k a  n ie  p o w in n a  b y ła  w  
c e la c h  re k la m o w y c h  z m ie n ia ć  d o w o ln ie  i z r e s z t ą  
n i e f o r tu n n ie  ty tu łu  sz tu k i. F a k ty c z n y  ty tu ł  isz fu -  
ki K a r o lu  S c h ó n h e r r a  b r z m i  , D  m b l ic a "  i  p o d  
ty m  l\  tu le m  s z tu k a  ta  b y ł a  ,w K a lis z u  l a t  te m u l 
k tlk a  w y s ta w io n ą .
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KRONIKA
— DRUGA MASKARADĄ WIOSUĄRSKA.
Komitet zabaw zachęcony powodzeniem S 

pierwszej maskarady urządza w sobotę drt. 14 
b.m. drugą wielką maskaradę pod nazwą „SER- 
PENTINOWA" Będą też rozwieszone dekoracje 
tnistrza B. Lechowskiego. Taniość i Iwerwa, któ­
re  są cechą zabaw wioślarzy przyczynią 'sięi 
flo licznej frekwencji, — ilość zaproszeń ograni­
czona.

— STY BO WY „Dziewczę z, Karuzeli1*.
Erotyczny dramat w 10 [wielkich częściach 

Ilustruje rozkosze i cierpienia Prateru w Wietdj- 
[dnia, prastarej stolicy b y łe j ,Habsburskiej m onar 
chjf.'słynnej w latach (przedwojennych z wytworf* 
ności szyltfu i elegancji.

— ODEZWY KOMUNISTYCZNE. rozrzuco.
no w środę wieczorem po Kaliszu. Egzemplarze 
odezw znaleziono również w skrzynkach poczto­
wych. Odezwy te, rzecz zrozumiała, nie sprawiły 
żadnego wrażenia. Policja przedsięwzięła ener­
giczne środki w celu wykrycia pachołków bol­
szewickich.

— POZYCZKA ’AMERYKAŃSKA’.
W ostatnich dniach krążyły pogłoski, jakoby 

część pożyczki amerykańskiej przeznaczonej dla 
Polski, miała być udzieloną ,w materjale wojen­
nym. Dowiadujemy z piiarodajnego źródła, 
że wiadomości te pozbawione są prawdy, gdyż 
cała' suma pożyczki wypłacona będzie w  efektyw 
nych dolarach.

— o d z n a c z e n ie :
P. Minister Sprawiedliwości pismem imien* 

nem  z dnia 25 stycznia T.b. za N. II 0. 11433/24 
nadął Sędziemu Pokoju I O kr. w , Kaliszu p. 
Franciszkowi Gli wieżowi odznakę pamiątkową 
pięciolecia polskiego sądownictwa państwowego.
1 -  OPLATA1 ZA' PRZESIEDLENIE.

Min. Spr. Wewn. !w {porozumieniu z Min. Skar 
bu wydało z irządzjenie, które (brzmi że świadek 
twa przesiedłenfowfe d la osób chcących przesie­
dlić się z jednego powiatu do drugiego podlegają 
Opłacie stemplowej w wysokości 2 zł. Wolne od 
opłaty są podania, dó których załączone zostanie 
świadectwo ‘ubóstwa.
- — ZE STAWISZYNA.

ZajJOwiadana pierwsza maskarada w Stąwi* 
szynie wrłd ńiu 1-go lutego (r.'b. na cel rozbudowy 
gmachu Straży Ogniowej i {wspinalni dla ćwiczeń 
udała się nadspodziewanie. Frekwencja masek 
była dość spora, Sala h y ła  jdobrze ogrzana i 
wspaniale udekorowana, bufet był zaopatrzony fw

wyśmienite zakąski, orkiestry były dwie, które 
grafy bez przerwy, dla tego (też można było zau­
ważyć, że prawie każdy obecny na zabawie uba­
wił się doskonale i wyniósł (miłe wrażenie.

O godzinie pierwszej w nocy by ł ogłoszoony 
konkurs masek, dla ustalenia nagród byli wybra 
ni sędziowie z pośród komitetu i gości. Po prze­
glądzie maseTc i po naradzie sędziowie wydali 
dla najoryginalniejszych1 masek, które zdobyły 
rekord podczas konkursu, pięć nagród. Powyższe 
nagrody wtcczoho przy dźwiękach orkiestry i 
szumnych oklaskach goścfy pdtezem nastąpiło o- 
gćlne zdemaskowanie wszystkich masek i zjabia- 
wa iwf tym że żywiole trwała do białego dnia.

Z" powyższej zabawy maskowej, po potrące­
niu rozchodu, czysty ztysk (otrzymano złotych 400 
która to kwota została wnioslona do kasy Straży 
Ogniowej na wyżej wspomniany cel. ,

Wszystkim uczestnikom zabawy za zrozumie­
nie i poparcie tej instytucji, jaką jest Straż ognio 
vva składa staropolskie ,Róg Zapłać1*.

"Zarząd Straży.
P. S. Jednocześnie przypominamy, że wobec 

rozbiórki obecnego gmachu, 'Zarząd ńa tenże cel 
urządza w dniu 22 lutego .r.b. drugą maskowa 
zabawę, czyli ostatnią w  istaryta gmachu. ;

'Zarząd podniesie wszelkie starania, aby 7 
ta druga zabawa udała isię nie gorzej od pierw­
szej.

— JC O MENDA Podokręgu Związku Strze­
leckiego /G arncarska 8 m. 5) za naszem pośred­
nictwem prosi wszystkich obecnych w Kaliszu a 
o ile można i zamiejscowych członków! b. P.O’.W. 
o łaskawe przybycie do (lokalu Komendy Zw. Strz, 
dnia 14 lutego 1925 foku o godzinie 16. Cel zeb­
rania omówienie sprawy wręczenia Krzyża P  
O. W.

— .Z ŻYCIA Związku Strzeleckiego. .
Praca referatu kulturalno-oświatowego roz­

wija się coraz więcej. Prawie przy każdym pro­
wincjonalnym oddziale pracuje taka pożyteczna 
dacówka. Oto mamy do podania nową wiado 
mość. iż dnia 8 lutego w Oddziale Tłokińskim! 
„Koło amatorów Zw. Strzel, złożone z miejsco­
wych sił dało przedstawienie złożone z jednoak­
tówki Chleb ludzi bodzie1* i jdwuakłówej sztuki 
p.t. „Swatka**

Amatorzy i am atorki wykonali iswe role bar­
dzo dobrze pod sprężystym kierownictwem reży­
sera Ob.'Zawadzkiego. 1

—' TABETCA POBEGBYCff.
Narząd Bratniej Pomocy Studentów Wyższej 

Szkoljr Handlowej w Warszawie, pragnąc uczcić 
pamięć Kolegów, poległych w walkach' o niepod­
ległość, przystępuje do ufundowania „Tablicy) 
Poległych"

W tym celu Zarząd (zwraca (się z uprzejmą 
prośbą do tvch wszystkich1, którzy posiadają wia­

domości o poległych lub zmarłych na wojnie* 
studentach Wyższej Szkoły Handlowej o zgłoszę 
nie Ich' imion i nazwisk z podaniem swych adre­
sów do Prezydjum Bratniej Pomocy Stud. W.ST 
H.:"ul. Koszykową. 9.

Termin zgłoszeń upływa 20 lutego r.b. .
Inne pisma uprasza się o przedrukowanie.
— PRZENIESIENIE GENĘRAŁOW W 

STAN SPOCZYNKU.
Gabinet ministra spraw wojskowych komu­

nikuje: „Ustaw o podstawowych obowiązkach i 
prawach oficerów W .P." ("w art. 72) oraz ustawa 
o zaopatrzeniu emerytalnein funkcjonarjuszów 
państwowych i zawodowych wojskowych (p. a. 
art 48) ustanawiają maksymalną granicę wieku, 
po przekroczeniu której oficerowie winni z urzę­
du być przeniesieni w stan (spoczynku. -•

W ścisłem zastosowaniu tych nrzepisów u- 
stawowych, niedopuszczających żadnego wyjąt­
ku zostało w 1924 tr. jprzeniessionych! w' stan spo­
czynku 29 wyższych oficerów, między innymi ge 
neraf dywizji Jędrzejewski Władysław^ generało­
wie brygady: Paulik Franciszek, Jakesz Rroni- 
ruzm i Truszkowski Aleksander — obaj z nada­
niem stopnia generała dywizji.

Nadanie wyższych stopni przy przeniesieniu 
w stan spoczynku opiera jsię )na przepisie art. '75 
ustawy o podstawowych obowiązkach i prawach 
oficerów W.P., na podstawie którego oficerowie 
do generała brygady włącznie, .przeniesieni w 
stan spoczynku z powodu osiągnięcia ustawowej 
granicy wieku, otrzymują stopień wyższy, jeżeli 
w stopniu poprzednim przesłużyli conajmniej 2 
lata.

W roku 1925-ym przejdą w stan spoczynku 
na podstawie tych samych przepisów ustawo­
wych: generałowie: dywizji Szubert Karol i Ka- 
szewsski Kazimierz, generałowie brygady: Paulik 
Franciszek, Jakes Bronisław i Szubert Edward o- 
raz szereg innych oficerów w randze od pułko­
wnika do m ajora włącznie.

-  SENSACYJNE REWELACJE w SPRAWIE UP A 
DŁOSCI „LESNIERZA".

Upadłość wielkiego przedsiębiorstwo przetnysłowo- 
rolnego „Leśnierz" weszła w nową fazę. Na dzień dzisiej 
szy zwołał sąd okręgowy zebranie wierzycieli, celem wy~ 
b'oru syndyka upadłości, W najbliższych dniach ma się 
odbyć rozprawa sądowa, celem rozpoznania pretensji 
cukrownictwa. Niezwykłą sensację budzi sprawozdanie 
dotychczasowego kuratora (masy upadłościowej, z które­
go to sprawozdania wynika, że nie „Leśnierz" jest winien 
Bankowi Cukrownictwa 800 tys. złotych, lecz odwrotnie 
Bank Cukrownictwa winien jest tej firmiie z górą 400.000 
złotych.

O F  I A R ¥ :
Zamiast bytności na balu Inwalidów drt. 14 

lutego j>p. Szyszczyńscy złożyli Ą0 złotych ną 
ręce starościny Stefańskiej.

Kaliska Mechaniczna Fabryka
O g ro d zeń  D ru c ia n y ch  
i T k an in  M eta lo w y ch

d. K A R D O L I Ń S H I
K a lisz , N o w o lip o w a  27.

Poleca po cenach najniższych: 
płoty druciane, furtki i bramy wjazdowe, druty 
kolczaste, skobelki, drotriny, siatki Rebitze do kon­
strukcji betonowych, tkaniny metalowe, mate­
race stalowe, wycieraczki, przetaki do czyszczenia 

fc* _____________  zboża i t. p. 2404

L I C Y T A C J A . L I C Y T A C J A .

O G Ł O S Z E N IE ,
Starostwo Kaliskie niniejszem podaje do publicz­

nej wiadomości, że w dniu 19 lutego r.b., o godzi­
nie 10-ej przed południem w gmachu Starostwa 
(pokój Nr. 30) odbędzie się w drodze publicznego 
przetargu sprzedaż łomu miedzianego, mosiężnego, 
cynków, itp. ogólnej wagi około 476 klg.

Spis i szacunek powyżej wymienionych przedmio­
tów osoby zainteresowane mogą obejrzeć w Sta­
rostwie (pokój Nr. 30) w dniach od 16 do 19 b.m. 
w godzinach urzędowych.

Kalisz, dnia 9 lutego 1925 r. 370

Zginął paszport
wydany w Pyzdrach, na 

imię Michaliny Linkner.
376

Bryczka
szeroka do sprzedania.
Wiadomość: Kalisz, ul. No- 
wy-Świat 13, u Sowińskiego. 
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J)ruk „Gazety” Kaliskiej1* Aleja Józefiny, U.

Z gu b ion o  w  n ie d z ie lą

walizeczko-neseser
z różnemi handlowemi 

dokumentami. 
Uprasza się znalazcę za wy­
nagrodzeniem o zwrot ta­
kowej do Chmielnickiego, 
Wiejska 14. 366

ReSaktor A. R&DWAN. “

Stenografji
wyucza listownie szybko jak- 

najdokładniej (gwarancja) 
Instytut Stenograficzny, War­
szawa, Mokotowska 39. Żądaj­
cie obszernych bezpłatnych 

prospektów. 292

Zginęła książeczka wojskowa
wydana przez P.K. U. w Ka­
liszu, na imię Jana Kratty„ 
rocz. 1892. 353

Ł ó d ź
Dr. med.

A . M A Z U R
Choroby uszu, nosa i gardła, wa­
dy głosu i wymowy (jąkanie etc.) 
N a r u to w ic z a  (Dzielna) 44.
Tel. 22-44. Przyjmuje od 4-6.

265

S u k n ie  b a lo w e  
k o n c e p to w e  i w iz y to w e
wykwintnie wykonuje, z powo­
du braku odpowiedniego mie­
szkanie, w domach prywatnych, 
była właścicielka 1 -szo rządnej 
pracowni sukien i okryć. Za­
mówienia przyjmuje tylko do 
domów chrześcijańskich. Adres: 
Browarna 3, m. 12, parter w 
podwórzu, na przeciwko bra­

my. 344

•♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ O
Zamiast T R A N U
poleca się 
znany od 
lat wielu J E C O H O L

d la  d z ie c i  o r a z  oadb  
w ą t ły  oh I a n e m ic z n y o h

MAGISTRAA BiMlego
♦
*
#
*
♦
♦
♦
J b .  - ochronną: trójkąt" ze statywą.

Regest M. Z. P. *6 214 
L a b o r a to r iu m  c h e m ic z n o  A ptek i, W arai 

M a r s z a łk o w s k a  5 4 , t e le fo n  13.15.
Sprzedaż w aptekach i skł. apteczn. W ystrzegać a lg  n aćla-

♦
&
♦
♦
♦
♦
♦
♦d o w n le tw a .  UWAGA wszystkie wyroby naszego laboratorjuiL

w czerwony podpis: .A^Bukowski* i marką ^są zaopatrzone

■Wydawca — „Gazeta Kaliska1* Spół. z pgr. ottpw


